PRENUMERATA MIESIĘCZNA s 


Zal wyd. „Poranna” lub „Wiecz.* 105M 
, £ dostawą w miejscu 
lub przesyłką poez 115 M 


Za 2 wyć „Poranna” f „Włocz.* 210 M 
dwurazową d ostewą 
w miej cu lub prze” 
syłką pocrtową . . 230M 


NALEŻYTOŚĆ POCZTOWĄ OPŁACONO RYCZAŁTEM 


[EIA MAC POEUN 


wycnodzi codziennie o godzinie 6 rano i o godz. 1 popol. („Gazeta Wieczorna“) 


ê. T. Interesentów uprasza się o zgłaszanie w sprawach redakeyjnych wyłącznie między godz. 6 a 7 wieczorem w biurze Redakcyi przy ul. Soko: 4/! 


Rękopisów nio zwraca słę. — Biura Agie inia otwarta codziennie od godziny 


Nr. 5689. 


Lwów, czwarteń 17 lutego 1921 


6-tej rano do godz. 7-mej wieczor. — Telefon redakcyjny in. IŻ 


"Rok XII 


prawa Galicyi tli opadnie 1 porzadku Oli ahad bigi tarol 


Podpisanie (umó 
Ceny węgla na marzec nie ulegną zn 


W pa 


$prawa Galicyi wschodniej spadnie 
z porządku obrad Ligi Narodów. 


Warszawa, 16. lutego. 
(Telef) (m). Korespondent Wasz dowiaduje 
slę z wiarygodnego źródła, że 
wschodn ej spadnie prawdopodobnie z porządku 
dziennego obrad posiedzena Ligi narodów, wy- 


znączonego na dzień 21 bm. Tem samem okazał 
się zbyteczny wyjazd pp. Buzka, Skarbka i Loe- 
Sprawa  Galicyi| wenherza, którzy w charakterze exspertów mieli 
się udać do Genewy. 


Francya życzy sobie jak najściślejszych stosunków z Polską. 


$precyzowanie i podpisan.e umów polsko-:ranc. blizkie. 
Taką opinię wyraził Briand. 


à Warszawa, 16. lutego. 

(Telef.) (m). Specyalny korespondent „Kurye- 
ra Poraimego* dr. Władysław Włoch miał z pre- 
merem francusk m Briandem  rozunowę, która 
dotyczyła stosunków poisko-francuskich i wizyty 
Naczelnka Państwą w Paryżu. Briand powiedz ał 
między innymi. Prowadzone współnie rozmowy 
me będą bez poważnych następstw. Narady współ 
ne potrwają w dalszym cagu i w kilku naibliż- 
szych dnach doprowadzą 
do sprecyzowanła j podpisania kilku jeszcze do- 
nośnych umów matury ekonomicznej } pol tycznej, 
oraz w sprawie ochrony wzajemnych interesów 


SAPIEHA W LONDYNIE. 


Londyn, 15. lutego. .. 
(PAT). Przybył tu minster Sap eha. 


PLAN PODRÓŻY MIN. SAPIEHY. 
Warszawa, 16. lutego. 

(Telef.) (m), Wedle ostatnich wiadomości, plan 
podróży min stra Sap'ely przedstawia się nastę- 
'pująco: we Środę min. Sap eha wyjedzie z Lohdy- 
mi do Paryża, gdzie przebywać będzie przez 
czwartek i piątek. W sobotę udasię p. Sap'cha w 
pódróż powrotną do Warszawy, dokad przybę- 
dzie prawdopojgbnie w pon edziałek, a około 
czwartku przyszłego tygodniy wyb erze sie do 
Bukaresnt i 


Obu krajów na wypadek, gdyby chciano mas Ma- 
paść. Następn e Brand wyraził zadowolenie, że 
Polska przez zawarc.e pokoju z Rosyą ustali swoją 
granicę na, Wschodz e i przez to będzie się mogła 
stać ważnym czynnikiem dlą ustalenia pokoju na 
wschodzie. Przystępując do współpracy mą w efką 
skalę na aren e międzynarodowej — kończył swo 
je wywody Briand — 

Francya życzy sobie ják najserdeczniejszych t nije 

śc śiejszych Stosunków z Polska, 

bo leży to w dobrze zrozumiałym interesie ybu 
naszych narodów, 


NIEMCY O PODRÓŻY MINISTRA STECZ- 
KOWSKIEGO. 


Berlin, 16, lutego. 

(Telef.) (m). Prasa tutejszą zajmuje się żywo 
podróżą min stra Steczkow skiegó do Rygi, i łączy 
rozmaite kombinacye polityczne z tą podróżą. 
„Voss. Ztg.“ pisze, że podróż Steczkowskiego udo- 
wadna związek między pokojem rysk m i sprawą 
plebiscytu ma Górnym Śląsku. P. Steczkowsk; ma 
się starać o przyspieszenie zawarcia pokoju, aby 
pokój został zawarty przed plebiscytem na Górn. 
Śląsku. Według „Voss, Ztg,.* decyzyą o podróży 
Steczkowsk czo do Ryg: zapadła podczas pobytu 
Naczelnika Piłsudskiego w Paryżu 


-irang 


| Togran 


uskich blizkie, 
janie. 
obrad 


polsko-gdańskich, 


Warszawa, 16. lutego. 

Telef.) (m). Wczoraj przybyła tu pierwszą 
część delegacyi senatu gdańsk'ego, mającą brań 
udział w konferencyach polsko-gdańskici. Drugą 
część delegacyi przyjeżdża jutro, tak, że konferen 
cye będą s ę mogły rozpocząć prawdopudobnie juą 
we czwartek. Program układów polszo-gdańskicią 
obejmuje nastepujące sprawy: 

1. Sprawy zagraniczne. 

2. Sprawy sądpwe. 

3. Sprawy obywatelstwa polsk. i gdańskiego, 

4. Sprawy przeraciunkowania, 

5. Sprawy cłowe, podeinów pośrednich i mw 
nopolów, 

6. Sprawy Środków żywności, surowców ł 
materya:ów opałowych. 

7. Sprawy rybolnstwa 

8. Sprawy żeglugi morskiej, 

9, Sprawy J0rtwe. 

10. Sprawy kum żelaznych, 

11 Sprawy dróg wodnych : żeglugi rzecznej 

12. Sprawy poczt, telzzrafów i telefonów. 

Część komisyi, w której wymienione sprawy 


będa omawiane, chradować będzie w Warszawie 


część zaś w Gdańsku, 


OTWARCIE FILII LWOWSKIEGO BANKĘ 
PRZEMYSŁOWEGO W GDAŃSKU. 

Gdańsk. 15. kutega. 

(PAT. Z okazy! otwarcia w Gdańsku fak 
Iwowskiego Banku przemysłowego odbyło sig 
wielkie przyjąęce, w którem wzięli mdział oprócz 
prezydenta miasta Sahma, szereg Senatorów ł 
funkcyonaryuszy rządowych. przedstawiciele pra 
sy nemieckiej i polskiej i konsułowie obcych mo: 
carstw. Sahm ; przewódca delegacyi gdańskich 
przy układach warszawskich senator Jewelowski 
zwracali sę w swoich przemówieniach do gene. 
ralnego komisarza Rzpiltej Polskiej w Gdańsku a 
prośbą. aby wyraz? rządowi polskiemu ich życze: 


laja iay największego zbliżenia s'ę gospodarczega | 
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(PAT.) Paderewski udał się do Nowego Jorke 
na parówcu „France“, a nastepnie wyjedzie do 
Kafifomii na odpoczynek. 

($ EE.) L. Heilor— dyrektorem teatru, W gmachu 
Panoramy ma wå, Karowej w Warszawie powstaja 
Polska w sprawie Habsburgów zajmi: stanowisko ententy. | ieden m 1800, duei ma wie Hallera, jako 

- Warszawa, 16. lutego. |Połski, Pofskie stery rządowe wychodzą z zało- dyrektora, i Ryszarda Omdyńskiego jako reżysera 

(Telef.) (m). Sfery miarodajne przeczą wiado- | żenia. że w tej Sprawie rząd polski idzie razem | Umowę łuż podpisano. 
wości, jakoby rząd polski uważał kwestyę powro- | z państwami ententy i zajmie takie same, jak one| , (PAT). Opłaty w szkołach akademickich, Mi- 
tu Habsburgów na tron węgierski za obojętną dla i stanowisko. nisterstwo wyznań ustaliło następujące opłaty w 
szkołach akademick.: wpisowe 25 mk., opłata ro- 
czna za prawo słuchana wykładów 450 mk. o- 

5 pł. : płatą roczna za prawo prac w seminaryach, pra- 

Marynarze grożą bombardowaniem Petersburga. 0 r odp a 

f Helsingfors, 15. lutego. | niem Petersburga, jeżeli koledzy ich aresztowan'| za prawo korzystania z bibl otek) uniwersyte 

(PAT). Konflikt między Rosyą sowiecką a| na rozkaz -Trockiego-nie zostaną uwolnieni. Port | ckiej 60 mk. 

Kronstadem cągle sę zaostrza. Rada kronstadzka| kronstadzki i flota bałtycka znajduje się zupełnie (PAT). Urząd pożyczek państwowych zawfa. 


pofitycznego między Polską a Gdańskiem. Szereg festacyi dobrej woli ze strony OQdańską w kie- 
in. mowców niem. przemawiał w tym samym duch, runku zbliżenia się do Paski, 
Uroczystość przybrała charakter mejako mani- 


sprzeciwia się nakazowi Trockiego co do podania | w rękach marynarzy, damia, że zapisy na pożyczkę dzenia zostały 
się do dymisyi, marynarze grożą bombardowa- przedłużone do 30. kwietn'a 
Z (Tełef.) (s) Stłumienie pożaru lekarstwami, We 


wtorek ram” wybuchł w baraku epidemicznym 


, s iani itała Św, Łazarz Krakowie pożar, Wobec 
Ceny węgla na marzec nie ulegną zmianie. i op ay kak 


Warszawa, 16. lutego, | wywrze bezwarunkowo dodatni wpływ na ceny |przy p' mocy lekarstw, któremi go gaszono. 


Telef.) (m). Jak słychać, rząd postanowił me anych artykułów codziennego życia. (PAT). Wykryc'e szajki truc ciej w Warsza- 
zmienać cen węgła na marzec. Postanowienie to wie. Oddział wywiadowczy Wydziału bezpieczeń. 
or rm stwa publicznego wykrył w Warszawie przy nl. 

dy. Jest to wielka zasłuza premiera aitosa jako | Pawiej Nr 9, nową szajkę trucicef, którzy na 

i pol tylka, że miał zrozumienie potępenia teoryi | większą skalę prowadz'li przemiał mąki i doda 

Echa sejmowe, zrzucania ze s'ebie odpowiedziałności i miał odwa- | wali do niej rozma'te cała, dla zdrowa szkodłie 

Z OBRAD SEJMU. ge wystąpien' z tem potępieniem publ aznie. Po- | we. Aresztowanych osadzono w więzieniu mokos 


Warszawa, 15. lutego. | wtóre pismo p. Witosa do p. Poniatowskiego za-| RA w, 

(PAT). Posiedzenie Sejmu rozpoczęło się o | Viera bardzo wyraźną krytykę tych działaczy w PAT). O rentę dła Sztmeckiego, Stefan Zerome 

gódz. 2.30. Po odczytaniu interpelacyi, po odesła- Polsce, którzy gadan e utożsamiają z poltyką, W | sk: i Adam Sedleck zwróci się do rządu z petya 

niu do kom'syi projektów ; krótk'ej dyskusy! nad piśmie dym syjnem Poniatowskiego i piśmie Wi-| cyą, doinagającą się wypłacania rocznej renty 
expose premiera, obrady przerwańo. Następne | t05% do ustępującego minstra starły się ze sobą | Zygmuntowi Sarneckiemm. 


; ; sat : dwa śwaty: świat zachodni ze światem wschod- (Tedet.) (s). Strajk firm konfekcyjnych w Kea 
posiedzenie w piątek o 4 popołudnia. nim, dwa pierwiastki, pierwiastek działan a, z ne-| kowie, Od poniedziałku panuje w Krakowie strajk 
NIESŁYCHANA NIEOBOWIAĄZKOWOŚĆ £ xyą anarchiczną. w wiekszości firm koniekcyi damskie 
POSŁÓW. í 
Warszawa, 16. lutego. MIN. RATAJ O ŻĄDANIACH ŻYDÓW. DNIA. z 
(Tełef.) (m). Wtorkowe nos'edzen e sejmu wy- | Warszawa, 15 lutego. MALEŃKA, 
kazało dowodnie, że uchwała konwentu seniorów (§ EF.) W wywiadzie ze współpracownikiem Mam dosyć tej czułości 
pozbawająca posłów prawa do dyet, w razie ab-|pisma żydowskiego „Haint“ minister ośw. Rataj 1 serca, co wciąż kwdi — 
sentowanią się na posiedzeniach, n'e jest pozba-;oświadczył, że skraine dążenia żydów WWII Ach gdybym był Hiszpanem 


wiona uzasadniena. Na przeszło 400 członków |by reakcyę społeczeństwa połskiego. Dążenie do Z Madrytu lub Sewilli! 
izby można było wczoraj naliczyć niespełna 200 |wyodrębnienia się u żydów «budzi podobne dąże- 

posłów w czasie głosowania nad sprawozda- nia ze strony Polaków. Ścisłe wypełnienie artyku W zaułków ufny ciemność 
niem komisyi rezulaminowej, 'domagającej się łów wersalskich przez Polskę może się okazać w I skrytą moc sztyletu, 


wydania p. Perla, który jako redaktor „Robotni. skutkach nader niekorzystne dia żydów. Artyku- Na wszystkich moich wroga” 


ka“ dosadne słcrytykował rzekomo fałszywą go-|?y te odnośnie do cchrony małych narodowości Poszukałbym odwetu, 

spodarkę armii gen. Listowskiego. Uchwałę ko-|zostaną przez Polaków lojalnie wykonane, Treść 

misyi regulaminowej poparło tylko 96 głosów |ich wprowadzono do konstytucy!. Niejeden wówczas padłby, 

orzeciwko zaś wydaniu p. Perla wypow'edziało Co ma przyjaźm maskę, 

się 99 posłów, OGRANICZENIE SŁUŻBY NOCNEJ URZĘDNI- A placi miewdzięcznością 
KÓW POCZTOWYCH. Za gest mój albo łaskę, 


NIEMA JESZCZE UCHWAŁY W SPRAWIE 7 
DYMISYI PONIATOWSKIEGO. NOE HEA I tybyś pewn'e padła 
Warszawa, 16. lutego (Telef) (m). Wobec pogłosek, że mn'sterstwo Królewska, zimna pani, A 
3 * | poczt i telegrafów zamierza powiększyć liczbę Paftnząca na mnie wzrokiem, 


(Telef.) (m). Do tej chwili nie zapadła jeszcze ; i j ; 
7 ZE | godzin pracy urzędników, ministerstwo to stwier imę rani, 
Fadma uchwała w sprawie dym'syi Poniatowskie- | dza, że wcale nie projektuje żadnych zmian, prze- Panki 03 
siej P, Pon atowski spełnia dotychczas swe czyt- | c'wnie, dąży do tego, aby służbę nocną urzędnicy I z twego Serca, miła, 
ności, mie bierze jednak udziału w posiedzeniach | mef jak najrzadziej i w tym celu chce ograniczyć Krew także by poc ekła, 


nistrów w Sejmie na wczorąłszem  pos'edzen'u | niezbędnie potrzebnej. Polec albym da piekła. 


Rady ministrów. ani też nie zas'adł na ławie mi- | jjość urzędników urzędujących w nocy do fozby Choć na twe jedno słowe 
izby. Wczoraj p. Poniatowski siedział już = 


swoich towarzyszach trakcyjnych. Trudność js z Lecz ciebi ` 
przedstawia w danej chwili zastępstwo min stra, EE CA z | 

albow em wicem nister Chm'elewski bawi obecnie 4 Bo masz w swych jasnych oczach 
w Rydze i dopiero za kilka dni powróci do War- 


aeS ; O szczęście prośbę rzewną. 


PRASA O PIŚMIE PREMIERA DO Ponia- | ROZMAJtoŚCci telegraficzne | ^ chociaż w mych śrenicach 


Odwetu żądza świeci 


TOWSKIEGO. s Gen, Del. Rządu dr. K. Gałecki wyjechał do Nie jestem Kanibalem 
arszawy na konterencyę w sprawie dostarcze- Vięc nie morduję dzi i 
| Warszawa, 16. lutego, |nią zboża na zasiew dla Małcpolski. Do Lwowa sny ają a: a 
(Tetef.) (m). Prasa tutejsza omawiając p'smo |powraca we czwartek rano. Pia 
premiera Witosa, wystosowame do b. ministra ($ EE.) Strajk w warsztatach kolejowych. W | ————- 
rolrrctwa Poniatowskiego, stwierdza, że pismo to warsztatach kolejowych w Warszawie strajkuje gremi 


jest dokimentem politycznym pierwszorzędnej |18 pre. robotników. W Radomiu i Łapach zorgani- 7 hd i 
wagi. Przedewszystkien świadczy ono dodatnio |zowano podobno Strajk robotników  warsztato- ami aJjmy ? 
o dojrzałości politycznej samego autora, zawiera | wsch. l 
bowiem głęboką prawde poltyczną, której donio- ($ EE.) Zestawlenłe listy uchylajacych słę od 
€ 


słości nie rozumie prawie żadne stronnictwo poli- |wolska, Starostwu polecono zestawić listę podle- 
tyczne w Polsce, a m anowicie podkreśla potrzebę gających utracie obywatelstwa z powodu uchyte- 0 as 
przyjmowania na siche odpowiedzialności za rzą- nia się od służby wogekowej. 
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NADESŁANE 


Wstrzągający dramat z czasów Ę 
wsze.hwładnych rządów kardynała FA 
R chelleu we Frarcyl. By 
ELLEN RiIZHTER w głównej roli 
wzrusza do głębi. 9373 


Bł o LINDE REM. 


Jięźniowie-bohaterzy we Lwowie. 


Wrażeśfe ze zjazdu, — Pow tanie gen, Hallera. — W katedrze, — Zebranie powitane w ratuszu, — 

Mowa puik. Diugoszowskiego, pułk, Goreckiego igen Hallera, — Śniadanie w „Gwieździe*. — 

Depzsza do Naczejnika Państwa, — Toasty, — Pro kt stworzenia towarzystwa wzajemnej potwocy 
żoin erzy polskich. — Zebranie koleżeńskie, 


Lwów, 16. lutego.  |fię | Genmanową, Antoninę Krzemuską i Kossow- 
(mg) Dzień wczorajszy pozostawił niezatar- |Ska-Kołłątaj wą. 
te wsp immienie w duszach wszystkich,  Kktórzy| W zastępstwie Naczelnika Państwa 
brał udział we wspanialych uroczystościach Zla- |Zabrał głos pułk. Wieniawa Długoszowski: | 
zdu b, więźniów tegioncwych. __ Z rozkazm Naczelnego Wodza w Jego imieniu 
witam ten Ziazd, którym obchodzicie najcięższe 
NA DWORCU. dla Was os biście a tak znamierie dla Waszej 
Wczesnym raulkem przybył do Lwowa do- 


przyszłości wspomnienie. 
wódca H. brygady i bohater czynu z pod Rarań- Dzieiąc w dwuńetniej pracy! ge wszystką bra- 
czy gen, broni Józef Haller. Na dwomcu, oalem po- |cia Żołnierską zaszczyt i radość służenią Wolnej 
witanią g ścia zebrał się: gen. delegat dr. Gałec- | Polsce jako pierwsi Jaj żołnierze, żołnierze legio- 
ki, gen. Lamiezan, szef sztabu z pułk. Marjańsk m Nowi mają prawo domagac się od historyi przyzna 
wiceprez. mias'a Staki, dyr. pa, Reinlender, zast. | nia im tego honoru, że byfi w ciemiężonef i skutej 
komendania miasta ppłk. Haude', celeg. Czer-|W Faklany Olczyźn e ostatnimi powstańcami. Jest 
wonego Krzyża przy VI. armii hr. Bo ński, deleg.|19 honor do żadnych ne uprawniający przywiłe- 
Sokoła, Cz.irwonego Krzyża i innych Towarzystw jów, raczej nawet (em cięższe nakładający obc- 
jako  deteracya Ziazdu przybyli wen. Rogat | wiązki. , 
dci, ks. dz ekan Planać pułk. dr. Kor lewicz, pue] Dzięki cherekterowi rowstańczemu łos ne 
Mocdefkki, mai. Wierzchtews'l, kpt. Lewariowski | szczędził żojnierzow loziemowemu ‘ei doli, która 
ia. Gdy pocieg wiechał na peron, orkiertra wolsko była udziałem wszysikich powstańców. A dolą 
wą odozrała hymn narodowy, a kompan a h noro-lta był nejparw bój krwawy, później albo tułaczka 
wa sprezentowała broń. Po powitaniu gen. Haller|p chbeych krajach ze śmiertelnym bólem, ale nie- 
udał się do przygotowemej kwatery śmiertelną zawsze nadzieją w duszy, albo wię- 


| zien'e . 
UROCZYSTE NABOŻEŃSTWO. 


Fłęzez więzienie prowadziła droga do wolności, 

'Bazyfika archikatedralna zabłysła o godz. 10 równie jak przez pobojowiskia, Więzienie pasorwia- 
immóstwąm świateł, į przepełniła się tłumem zaró- ło żulnierza-p wstańcą na rycerza wolności. Wię- 
wno wcóskowych jak i cywilnej publiczności. Mszę Zenie było niejako szańcem, gdzie Żołnierz uiegt- 
ów. oeiabrowiał ks, biskup Twardowsii. Przed oł- ¡Szy wrażej przemocy w otwartej walce zakopye; 
tarzem na fotelach zasiedli: repnezentant Naczelne |wał się głęboko i skąd nie mogąc bronić granic 
go Wodza ppulk. Wieniawa Diiug szowski, gen. |Swai Ojczyzny ni jej z'emi, ormi? z odwagą i nie- 
Haker, w stallach : gen. Lamezan, w zastępstwie | Złomnością (charakteru ducha narodu. Wyszedłszy 
gen. dełegata wioeprez. nam estnictwa Zimny, wi-jz dyabłąmi, by walczyć przeciw dyabłu, żołnierz 
ceprez. dr. Stahl, szef misyi francuskiej pułk, de |leg: tonowy, ostatni Polski powstaniec mie uniknął 
Renty, uczestnicy powstania z prez. Synoczyń- |ni tułaczki, ni więzienia. W różnym terminie, lecz 
skui. Bardzo licznie stawili się b. lsg'oniści, ucze» Z równych powodów i z równą wiarą zamknął się 
stnicy procesu w Marmarosz Sziget, zarówno ofi-|w rozstawionych ną wszystkich krańcach Polski 
cerowie fak ż inierze, wśród których zawważy- |bastyonach, czekając na moment nowego ataku. 
Fśmy pułk. Goreck'ego, gen. Rogafs'tego, gen. Si-| Wiem to z tnt Komendanta, Naczelnego Wodza, 


korckisgo, mjr. Okolowicza, mfr.  Żutawskiego 
čak. Kończackiego i in. Przed katedrą peln.ła 
straż kompania honorowa. Na chórze cdagrała sze 
reg utworów orkiewira wojsiowa. Po nab żeń- 
stwte ks, b skap Twardowski powitał uczestuików 
Zjazdu i złożył hołd ich wielkiemu czymowi. 


OTWARCIE ZJAZDU. 


W sali ratuszowej urcczyście przybramai zgro 
madzili sę przedstawiciele rządu, wo kowości, 
miasta, kościcła, oraz wszetkich instytucyi, ażeby 
powitać w pokażnem gronie przybyłą drużynę b. 
oskarż nych. Zebranie otworzył ks, dz cigan Pa- 
naś, jako uczestnik procesu i organizator Zjazdu, 
oddając 

grzewodulctw9 w ręcz gen. Hallera. 
Gem. Haller wzniósł okrzyk na cześć Naczeln'ka 
Państwa, Rządu i Semu, powtórzony z zapałem 
przez cbamych, poczern cnkiestra odegrała hymn 
narodowy. 

Sekretarz Zlazdn Przepiliński odczytał począ 
tek a'fbu oskarżenia z procesu w Marmarosz Szi- 
zet w języku niemieckim i nazwiska wszystkich 
oduarbonych, przycze.m okazało się, że znaczna 
czyść uczestników procest stawiła się na zfazd. W 
czasie czytan a listy oddano hołqą zmartym śp. Ła- 


że wiladom ść o bohatersikim czynie Il. Brygady 
pod wodzą gen. Hallera i o bohatersk ej postawie 
więźniów stamu w procesie w Mammarosz Szimet 
była jedynym jasnym promieniem, kióry przeni- 
ienął do cehi więzienia w Magdehursk sj twierdzy. 
Wiadomość ta była dlań d: wode, że żołnierz le- 
g'onowy spelni} powinność swą do ostatniego i do 
ostatka. Więźniom stam w  Manmarcsz Sziget 
cześć! 

Imiemiom miasta powitał gości 

prez. Neumann, 

wyrażając wdzięczność za wybór Lwowa fako 
miejsca Ziłuzdu, Mowca przypomniał że te same 
okolice, Htóme były terenem działań wojennych J. 
brygady. miejsoem jej świetnych czynów, stały 
się później miejscem 'sadu, Oddając hcłd bohater- 
stwu żołnierza legionowego. prez. Neumann 
wzniósł okrzyk na cześć gen. Hallera, oraz żołu'e- 
rzy i oficerów II. brygady, którzy uratowali ho- 
nor Polski. 

Gen. Halter wzniósł ukrzyk na cześć bohater- 
skiego m, Lwowa i jego obrońców. 

Jako 

przedstawicieł więźniów stamy w Niemczech, 

przemawiał mir. Stamirowski. Mowca zaznaczył, 
że w chwilach niewoli w Szczypiórnie, gdy inż ro- 


pidkierm Anton emu BifińskqenneOstrowskiemu i |dziło się zwątpienie i powstawa! plan mas” "wiej u- 
Stanisławowi Mrowecowi, który zginął na pełu'cieczki, wieść o przedarciu się grzez gran cę II. 


chwały. Z zapałem powitang towarzyszki niedoli 
ouiarżenych, rówiież obęcne na Zieżdzie, pp.: 


Zo RAA Wieży 


brygady pud d mództwśim sen. Hallera była nal- 


Ach, EE dloTania do więzie> 


7 tnla i stanowiła jedyną podnietę ducha. Za tę ottu 


chę, jaką był świetny czyn pod Rarafńczą, składa 
mowca jego bohaterom żołnierskie „Cześć!”. 

Powitarny bucznymi tidakkami zjawił się na 
estradzie = 

główny askarżony 
kpt. obecnie pulkown k Górecki. Mowę łego, któ- 
ra wzbudziła niezwykły entuzyazm, podajemy do- 
3łowm.e: 

„W dniu 11 paździermiką 1918 r. w tych sa- 
mych murach witał nas Lwów po naszem wyjściu 
Ł więzienia w »Marmarosz-Szig'et. A witając wy: 
powiedział do nas Czcigodny Prezydent aniasta 
między innermi następujące słowia 

„Zahartowani w wałce z przeciwnikiem, po- 
(traficie w P łsce Niepr dległej wpoić w seraa Wa- 
szych młodych Towarzyszy Zrozumienie tego, iż 
jedyny cel człowieka i narodów jast żyć tak, aby 
tym co po nas przyńdą było lepiej, potraficie stwo- 
rzyć zbr jny huf Lechitów, przed których mę- 
stwem zadrży każdy wróg i vchyli czoła przed ich 
szłachetnością, Wszyscy rwierzytny, Że to się jm 
ziszczać zaczyna”. 

Tak jest: Wierzyk any i onfi to wszyscy, że 
się zdłiżają wielkie chwile w dziejach Pełski. 
Wszak dz ało się to na 19 dni przed upałkiam An- 
tryi, a 30 dni przed tpadkiem Niemiec. I wtedy 
miałem to Gizczęśc e, że imieniem moich Towarzy- 
szy broni dzięk wałem za gorące przyjęcie, fakie 
nas spotkało i złożyłem krótkie, żołnierskie przy” 
rzeczenią że gdy w najbliższym czasie w polskici 
znajdziemy się szeregach, to obowiazek nasz wy- 
pełnimy do końca i nie będzie srigdzy nami an! T6- 
żnic ani dys'nansów. dewizą naszą jedyną będzie 
„rozkaz“ i „wedle rozkazu“. 

I gdy zeszliśmy sę tutaj — to pierwszem, ca 
chcę powiedzieć, jest zapewnienie, żeśmy w cigg 
tych półtrzecia roku przyrzeczenia wiernię docho- 
wali. Fnoads w Memmarosz-Sziget był tylko ep'ło- 
giem bitwy pad Rarańczą, której trzecia rocznica 
przypada na dzień dzisiejszy; i to jest powodem, 
dlaczego właśnie dzisaj zjechaliśmy się tutaj. 

A bitwa pod Rarańczą była czynnym prote- 
sem przeciwko czwartemu nozbiorowi Pożskiz 
jbyła wypowiedzeniem wojny tym, co nas zdradzie 
ili, Lecz jak zwykde, tak i w tym wypadku wypo 
wiedzenie wojny poprzedziło zerwanie stosunków 
«Fypłomatycznych, to jest pierwszy krok do woj 
iny. Otóż, gdy dziś już z pewnej odlegiłości spojrzy: 
|my na to co się w Polsce działo o kilka miesięcy 
wstecz, d dziemy: do następującego wniosku: 

Ten pierwszy krok, a którym wspominałemą 


uczynił 
Więzień Magdeburski, 

fo też gdy przed kiłku dniami miałem to smczęścia 
Ay Go na naszą uroczystość, to mogłem z całą 
szczert Ścią mówić do Niego, jako du najstarszegu 
polskiego żołnierza, Więźnia i tego, z któmego dit 
cha począł się czyn ówczesnego zbrojnego prote- 
stu Legionów przeciw zbrodni nowego podziału 
Polski i dlatego też Mammarocz-Sziget jest dat- 
szym ciągiem Berniaminowa, Szczypiórny | Magde- 
burga. 

A potem przyrzła bitwa pod Rarafczą. Rozpo 
czął ją i wygrał ten, co ad prczątku wołny Świa« 
towej wciefał w czyn legionową ideę wilki zbroje 
nej o niepodtegłość, ten, co pod Kanicwem konty- 
niowiał raz wypowiedzianą wojnę, murmański tuu 
łacz i twórca armii polskiej wie Francyt, który łaa 
kawie przewodniczy w naszej dzisiejszej uroczym 
stuści. 

Wkońcu przyszedł proces w Marmarosz-Szi. 
get. Było to do pewnego stopnia powtórzeniem, 
wtzęftędnie dalszy cg Rarańczy — bezkrwawy 
bój o henter żołnierza polskiego. Atstryacy bowiem 
prócz zarodni wojskowych iak spisek, rokosz itp, 
zarzucali nam cały szereg Zbrodni pospolitych. 
Gdyśmy się za połskich podawali żołnierzy, przyń» 
mowali to z ironicznym uŚśmiechom i lekceważe» 
niem. Zaślepieńcy nie przeczuwałi, ża dni ich są 
policzone į żę my jako polscy żołnierze dla Niepod 
iegłej Polski pracować bedziemy — tak więc 

Sziget epilogiem Rarajiczy. 

I dlatego właśnie rocznica Rarańczy jest dniem 
naszej. urzczystości. A dłaczogo właśnie Lwów 
wybraliśmy za miejsce naszej unaczystości? Stare 
to są deje; równie jak dawne są węzły łączące 
nag zę Lwowem. Tutaj bowiem na długie lata 
AD winą w związkach, drybynach strzełeca 

lc 1 sokoben: sposolniiśmy się do pzzvsakaj wely 


QAZETA PORANNA”. 


NADESŁENE. 


Dziś i w dni hasttpne 


o wolność, stąd «wychodziły liczne szeregi legic- 
nów, stąd wreszcie przyjeżdżali do więz.enia Wa- 
si wysłannicy, którzy nam pozdrowienie z Połski 
przywoziij 4 wcietali w serca otuchę, Że przyldą 
szcze inne czasy, I dłatego przysziiśmy, by za tc 
miastu z całego serca podziękować, a dziękuwąc 
sdademy w Pańskie, Czcgodny Panie Prezyden- 
cie reœ to samo Ślubowanie, ktoreśny skiadali 
przed półtrzecia rokiem: 

„że obowiązek nasz wyfttelikny zawsze do 
końca. I nie bedzie między nami różnie, ani dyS0- 
nansów, jedym naezą dewizą będzie „rozkaa* i 
„wodą rozkazu”. 

Poisk! Verdun. bołiatsrskie miasto Lwów, 
kawaler onderw Virtuti móitari niech żyje”. 

Wkońcu zabrał gics 

gen. Haller, 
przypominając pamiętny dzień, w którym I. bry- 
gada zadecydowały /się przejść przez granos, Był 
to po nabożeństwie żal. brem, odprawionem przez 
(zs. iFlanasia za dhzzę mir. Mężyńskiego w Mama. 
torycach. Oficerowie į żołnienze, na wieść o krzyw 
dzie, jaka dotingia naród polski,  zaprolest wali 
wrzeciw miej cdśpiewaniem „Roty“ i rzuceniem na 
ziemię odznak aastryaakich, Tajne zgromadzenie 
kampusu oficerskiego i ciche szepty żołnierzy, 
świadczyły, że coś się kme. Narodził się czyn 
_peotestu, wie w jednej głowie, nie w jedne duszy, 
ale w zbiorowej duszy Żołnierza poł.ikiego. Rzu- 
cenie odzneśc wrogiego państwa w błot dawalo 
rgkośmię, że żołnierz nie ulęfenie się niczego. Rze- 
czywiście wszyscy żołnierze spalili za scbą mosty, 
zostarwiłi za s ba rodziny i wszyrtko co kochali. U 
krzyża Trawgutia, porrzysięgii fegioniści powrót 
pbroiny do Polki, A powrót ten był Świetrejszy 
niż spodziewać się mosti w najśn'elszych marze- 
niach, Ze wszystkich stron Śwata szedł ż.lnierz 
zbrojny ku Polsce, ku Warszawie, 

Bitwa pod Rarańczą nie była tak bazkrwawę 
jak pragne? wódz. Z za chat i drzew śledził żołnie. 
rza żandarm mrstryacki, chociaż nie w'edział jesz- 


Wspaniały drama: wł s. 
Dusza ludzka podobnie jak morze, w.ecznie wzbugzona i niczgłębiona, ezą- 
sto w złem szuka radości. Złem to erły, córy m 
miegodziwa kobieta, bohater«a dramit . Życie jak morze, zmienne, radość 
i bó', cisz 


w kinie L.FiWV. 


L 


s 


wó #řta ile 
za, co w końcu poznaje 


i burza. „3 :ł 


W czasie skromnego Śniadania pułk. Gorechi 
powitał zastgpoę Naczelnika Państwa i gen, Hal- 
lera oraz wszystkich uczestników Zjazdu, poczem 
zwrócił się 3 

do reprezentantów mocarstw SprzynKerzo. 
nych, 
z brzemową w języku franouskim, w której pod- 
nósł, żę bitwa pod Rarańczą była pierwszą bitwą 
po stronie koafcyi przeciw Niemcom i Austryi, ~ 
raz przedstawił krótką historyę czyne Il, brygady 
i procesu w Marmarosz-Szizet. Dałej po polsku 
zwrócił się mowca.do «hrońców oskarżonych, dzię 
kując im za obronę prawdziwie po obywuelsku 
prowadzoną, poczem witał dełegacyę więżniów w 
Szczypiórnie, duchowego przew: dn.óa oskanżo- 
nych gen. Sikorskiego oraz trzy uczestniczki ka- 
tongi marmiaroskiej. Ks. dziakań Panas toastował 
na cześć Naczelnika Państwa i odczytat depeszę 
hokłowniczą, którą ` 
Zlazd wystał do Piłsudskiego, 

Następnie przemawiali mowcy můr. Stamirowski, 
wiceprez. dr, Stabil, gen. Haller, pulk. Długoszow= 
dki, obr. r, Löwenstein, który wygłosił piękną 
mows, Siineszczającą ideę tegionową. Sekretarz 
Przepikński odczytał telegramy i pisma, nadesła- 
ne na Zjazd od iks. arcybiskupa Bilczewskiego, sze 


lfa sztabu gen. Rozwadowid:iego, obr, dr. Ostrow- 


kiego, cbr. dr. Dwernidziego, inir. sztabu gam 
Rudki, ppor. Grodz'dk ego i Władysława Matkow- 
skiego. Wkońcu przemówił jeden z żołnierzy, koń 
cząc okrzykiem na cześć gen. Hallera. 

„Panował nastrój niezwyklie wes Iy i serdecz- 
ny. Mowy przepłatano produ icyami orkiestry, O- 
raz śpiewaniem pieśni legicnowych. Żołnierze roz- 
och ceni obrosili po sali wśród entuzyastycznych 
okrzyków gen. Halena, puik, Goreckiego, ks. Pa- 


|nasia i p. Kotłatajową. 


OBRADY ORGANIZACYJNE. 
Bezpośrednio po śniadaniu odbyło się zebra- 


cze dokąd i dlaczego ten Żołnierz maszeruje. Pa. |nie uczestników procesu pod przewodnictwem 


dr. 7639 


| frantu” pp. Bogdanowiczowa i Wierzbicka i ins 


Zebranie otworzył 
gen dei dr. Gałecki 
w następujących słowach: 

„Jako przewodniczącemu Kom tetu Obrony 
Państwa we Lwow e przypadł mi dzś w udziate 
wielce zaszczytny dbowiązek powitana obecnego 
tu Prezesa Obywatelskiego Komitetu Wykonaw: 
czego Obrony Państwa na całą Polskę, Generała 
broni Józefa Hallera, W chwili, kiedy hordy bol. 
szew cie rozłały sę Szeroko po żyznych z emiach 
Polski, szerząc wszędzie śmierć i zniszczenie i 
wytężając siły, by zadać śmiertelny cos w ie 
serce, zerwał Sę na hasło dane przez Naczelnika 
Państwa, oraz Obywatelski Kom tet Obrony Pań- 
stwa, pozostający pod przewodnictwem Generała 
brom Józefa Hallera, cały naród do broni, a obok 
amnyij regularnej wyrosła, jak pod dotknięc em 
różdżki czarodz'ejskiej krocowo arma ochotn- 
cza. Złączone sły Narodu i Rządu zdołały doko 
nać cudu, zmusić wroga do wycofana Się da 
swych (przyrodzonych granic. Niech mi zatem 
będz'e wolno mieniem wdyięcznej ludności całej 
Małopolski. tak ciężko dotknętej losami woiny, 
złażyć hołd Naczelnemu Wodzow' | Naczelntkowi 
Państwa, jakoteż podziękowan'e Gonerałowi bro- 
w Józefowi Hallerowi, Prezesow Kom'tetu Obro- 
ny Państwa. Naczelnik Państwa i Wódz Na- 
czelny Józef Piłsudski mech żyje! Generał broni 
Józef Haller, Prezes Komitetu Obrony Państwa 
niech żyje!“ 

Dr. Wasune przedłożył sr==womdante z dz 2 
łalnaści Kom'tetn, oraz wn: “wew. sprawie 


| ohourych zadań Komitetit: 


1) Kom tet Obrazy Państwa postanawia zą 
pośrednictwem oscbnej sekcyi zająć sę op eką 
nad zdemobilizowanymi, jeńcami į uchodźcami 
wracającym z Rosyi. 2) Kom tet Obrony Państwa 
postanaw a prowadzić gospody stacyjne aż da 
chwili ukończenia demob'l zacył. 3) Komitet prze. 
znacza na razie kwotę 200.000 mk. a w raz4 
możności dalszą znaczn ejszą kwotę na urządze. 
nie Domu dla żołn erza polskiego. K. O, P. apelużś 
do władz wojskowych, by zechciały oddać jah 
najspeSzniej na ten cel nadający się budynek. 4 
Uważa za wskazane w miarę rozponządzalnych 
frmduszów łopomagać otęrnizacyom młodz eks 
akadem'ck ej i drużynom harcerskim. 5) Polecą 
i Prezydyum. by w porozum'eniu z rektoratami 1a 
| afwersytetów zwróciło sę z apelem do Banków, 
iSpółek, Tow. akc., aby przy bilansach za r. 1924 
przeznaczyć chcały znaczniejsze kwoty na pn 
moc dla uczącej się młodzieży i na wyposażemią 
' drużyn harcerskich, 


cówńki austryadcie były sine i legioniści musieli 
stoczyć waf, by pirzebić się przez fr nt i nie dać 


iven, Sikorskiego. Zastanawiano stę nad utworze- 


niem stowarzyszenia wzajemnej pomocy dla wszy| Z Cyfr podanych przez bryg, Maczyńskiegą 


stkich, którzy przynaimniej przez rok skżyłi w; 


wynika, że Małopolska wschodn'a i Lwów daty 


się otoczyć, Poległ wtedy Kpt. Trzecieski, Wszyst 
kim, którzy padi w bou pod Rarańczą oddał 


monca cześć, a chęcni wwcii ich przez powsta- |stanowioro upro* 


wojsku połdkiem, a na pr telctora Zrzeszenia po- 
ić Naczelnika Pańistwa. Referat 


mie z miejsc. Wyraził także gen. Hafler ża że|wygłosi! ks. dzigkan Fianaś. 


wśród zebranego grona brak generala Z.el uskie- 
igo, adzestiukca walki i procesu. 

fWkońca moweca podniósł okrzyk na cześć zfe- 
dnoszonego narodu porkieno, a stwierdzając że 
Malcpolskka wschodnia złożyła dowody, iż est 
ziemia polska i magdy nią być nie przestanie, Cki- 
dał cześć bohatersk'emu miastu } Obrońcom Lwo- 
wa, oraz wyraził pewmość, ża G. Shpk również 
stanie się częścią Rzeczypospolitej, Muzyka ode- 
grata „wote“ i hymn narodowy. 


ŚNIADANIE W SALI GWIAZDY. 


Wielka eala „Gwiazdy“, przybrana choiną i 
dekoracyami o barwach narodowych zaroiłą się o 
godz. 2. misadurami, Dokoła st.łów us'awionych 


Wieczorum odoyło się zebranie kołażeńskie, 
wydane przez ks, Pamasia, 


0 pomoc dla zdemobilizowanych. 


Obrady Komitetu Otirowy Muństwa. — Matopot- 

ska złożyła ma obronę paúgtwa dary, wartośc? 

150 miliorów mapek | 24.000 ochotników. — Lds 

zdemobiizow:frych. — O pomoc dia inwalidów, — 

inwaldzą dotkneci gruśfcą, — Rezołucye w 
w spriwie zdemobiiżrowamych. 


Lwów, 16. lutego, 


(mg.) Wczorajsze walne zgromadzenie Komi- 
tetu Cbromy Państwa, odbyte w sali namiestni- 


w podkowę zasiedli uczestnicy procesu, oraz ficz- | Ctwa pod przewodnctwem gen. delegata dra Ga- 
r4 zaproszeni goście. Pierwsze miejsce zajął gen. |łeckiego wykazało. jak olbrzym'e ofiary rzucło 


Haller, z prawej strony zasadł pułk, Wieniawa 
Długoszowałki, z tewej gen. Lamezan. Dalej w'ce- 
prez, dr. Stati, yżcegrcz. Obrek, dyr. Reinłender, 
grzędstawiciele misyj francuskiej i angietik ej, pos. 
Diarńand, obrońcy fIszionistów w czasie procesu 
‘adw. Kwiatkowski i Löwenstein, przedstawiciele 
wczestników powstania i m, Jako gospodynie wy- 
sępiły panie z „Pracy Nar dowej Kobiet" j „Ligi 
Kobiet". Na soenie nunieszczono orkiestrę woi. 
60 Wę, 


społeczeństwo wschodniej Małopolski na obrone 
państwa przed zalewem bolszewiakim. Zarazem 
zastanawiano się nad maipoważn ejszeti zadawa- 
m chwili obecnej, rozważając przedewszystkiem, 
jak zaopatrzyć i przyodziać ołbrzymie masy zde- 
mobil izowanych żołn erzy. 

W obradach wz'ęli udział: gen. Haller, gen. 
Lamezan, bryg. Mączyński, wiceprez. dr. Stahl, 
w'cepreżz. Obrek, dr. Wasung dyr. Rybicki dyr. 
Bel. Lewick, z ramaya Komtetu „Wszystko dia 


imponujący przykład ofldwnności | 
|w chwili n'ebezpieczeństwa. W gotówce zebraną 
z wschodniej Malopolski ma rzecz armii ochotnt. 
czej ' wogóle wojska około 70 milionów marek w 
gotówce, 1 i pół tysiąca koni, około 200 wozów, 
2000 par butów, mnóstwo biel zny, ubrań, broni, 
wiełę samochodów — zatem dary w gotówce ? w 
naturze vrzedstawiałą wartość około 150 milionów 


ł 


Gen. Hafler 


stw'erdzhł, że Małopolska wschod. złożyła równieą 
widlkie ofary w ludz ach, gdyż dała około 24.004 
ochotników, nie ficząc straży obywatelskiej, — 
Większość odłrotnikków była wyekwipowana przej 
społeczeństwo. Mowca podniósł. że 
pomoc dła zdemobiłzowsnych lest konieczne, 

gdyż brak ubrań i obuwia, by odziać ich na drogę 
powrotną, nie mają oni gdzie mieszkać, pozba 
wie są pracy lub Środków do nauki, 

IMowca zdał sprawę z mchwał dwóch zjar. 
dów Kam tetów Obrony Państwa z całej Polski, 
które adbyły się w paździenniku i grudniu ub. r 
W drug'm Zjeździe brali też udział delegaci z Po. 
znańskiago i Pomorza. Uchwały zjazdów dotyczą 
obecnych zadań obywatelsk'ch, a więc akcyi ple 
biscytoweł, wysłania gen. Hallera do Ameryki ce. 
lem pozyskan a tamtejszego społeczeństwa ; ze: 
brania funduszów, pomocy dla zdemob'ltzowa. 
nych i uchodźców, opieki nad młodzieżą | nag lu. 
walidami, zwłaszcza gruiliczymi. Pratektowaną 
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NADESŁANE. 


Nad program w kinie LEWY dziś i 


codziennie. 


Objęcie dowództwa wojsk polskich we Francyi 


s 


przez GENERAŁA RALLERA | 


Pou Łukiem iryumf. w Paryżu. — Przysięga gon. Hallera na sztandary polskie. — Rewia wojsk nolak ch, 


jest wydane sprawozdania z akcyj Komitetów| wiano się nad koniecznością podwyżki cen 


całej Polski, 


ropy. Na zjeździe zjawiłi się ticznie zarówno 


"= 


St. 5 


br. dorosło: „Ubiegłej nocy zmarł pod Cie 
szynem Franciszek Seyda“. W mrze zaś 73 
tegoż samego pisma redakcya poświęciła ne- 
ikrołoz z pisma Cieszyńskiego Ś. p. Francisze 
kowi Michejdzie, ewangelickidmm pastorowi, 
wyb.tnemmu  działaczow. narodowemu wśród 
ludu po'skiego na Śląsku, który zmarł w Na 
wsiu pod okupacyą czeską koło Cieszyna. O: 
to jak wygiądają „wlasne“ depesze „Słowa 
Polskiego". $ wa 
(b) Skutki tiepOsypywania chodników. 
Maron Baczyński, rzzźnik, lat 37, poślizgnął 


Gen. Lamezan podn'ósł, że wprawdzie wydał pracodawcy, jak inżynierowie i robotnicy. —|się wczoraj i złamał lejwą rękę. Pogotowie 


rozkaz, by każdego żołnierza demobil zowamego Dalszy ciąg obrad odbędzie się dziś rano w |ratunkowe zaopatrzyło go. 


zaoratrzono w ubrane i żywność na drogę, lecz | sali instytutu technologicznego. | 


magazyny są wyczerpane į zadanu trudno podo- 
łać — zatem.prosił mowca gen. Hallera, by zwró- 
cit Sę z prośbą 
i o pomoc do imnych dzielnic Połsk; 
mniej dotkniętych wojną. 

Pułk. Ziel ński radzi, by w celu 

nies ena pomocy jnwal dom grużliczym, 

połączyć sę z Tow. wałki z gruźlica. Omawiano 
sprawę zakładania sanatoryów ; domów tlla mie- 
uweczalnych. 

Wkońcu wicsprez, Stahl zaznaczył, że istot- 
mie, jak już podn'esono, ofi”rność Lwowa na cele 
ogółte jest wielka i że miasto nasze św'eciło za- 
wsze nezwykłym przykładem bezpartyjności, 
gdy szło o sprawy całej Polsk. Przyjęto wkońcu 
rezolucye dra Wasunga 


w sprawie pomocy da enohi"zowanych. 


Dziękujac gen. Hellerowt va przybycie ' podno-, 


Szac tego zasług” w Komitecie, zomknął dr. Stahl 
obrady w zastępstwie gen delezata. 


Rokowania między robotnikami a 
praccdawcam przem. naftowego. 


Lwów, 16. lutego. 

Wcz”raj rozpoczęty sę obrady Zjazdu 
przemysłowców naftowych przy udziale de- 
legacyi rabotniczej. Obrady zagaił m. dyr. 
Brugger. Z ramienia ministerstwa handlu obe- 
try był p. Mokry, dalej prez. Państw. Urzędu 
Naft, Widomskć, pos. Diamand i i. Przedmio- 
tem obrad była krwestya rewizyi cennika pra- 


by w przemyśle naftowym. Ażeby umożliwić | 
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SYN NOCY. 
—— 
POWIEŚĆ KINEMATOGRAFICZNA 
tłómaczyła z francuskiego Zofia Lewakowska, 
ig: ca szy? 


Podeszła ku niemu] z wyzywającą miną 
rzuciła: 4 


— Zatem chcesz pan wiedzieć È jestem | 
ane a e ję. wymową, przyrzekał podkłać się, 
Włożyłeć mi cierń w serce! WSZYS%!e jej żądania. — Byle nałeżała do niego!... 


zazdrosna?  Przypatrz mi się dobrze! 
stem — załzi.mosna ! 
Wierzę temu, co powiedziałaś, Jestem pewna: że 
eio kaha inna wobelę poniswał mnie ode- 
pchnąj, mme, która dałam mu goziać wszystkto 
sazikosze szaleństwa! 

— Sytwto! 


Tak, je- 


*v 


KRONIKA. 
Repertuar teatru miejskiego: 


Środa, 15. lutego o 7 wieczór „Elektra“ ? , Sędzio- które wykonane 


wie“ trągedye- poraz Z 
Czwartek, 17. lutego o 7 wieczór „Skowronek" o- 
peretka: 

(k) Poranna przejażdżka. Do 
„najorzyjemn ciszych' chwil dnia należy ranna 
przejażdżka amwajem z odległych peryferyi 
m asta do ś .dmieścła. Nie byłoby dnia „p zy- 
jemnego”, nie byłoby petłuczonych nosów, po- 
rozbijanych głów gdyby nie tramwaje, któr: u- 
szczęśliwione, iż za rały z dworca cały trans- 
port przybyszów z ba ażami, pędzą przez miasto, 
niezatrzymując się nawet na bliżej dworca poło- 
żonych przystankach, gdzie całemi godzinami 
rzes:e ludzi wyczekują, „by wkońcu uczepiwszy 
Się poręczy tramwaju dojechać do miasta. Gdy 
z arzy się nieraz, iż tramwaj stanie na którejś 
stacyi, jest on tak założony przeróżnymi worami 
i bag'żami, że nema już nawet miejsca dla lu- 
d i. H storys te powta zają się codziennie i co- 
dziennie marznie na przystankach gromada dzie 
cia+ów Śpieszących do sz ół, która znudzona w 
<ońcu i prze trasząva późną porą, biegnie pieszo 
do szkoły. Czyb Dyrekcya M. K., E. nie mogła 
zarządzić, by w rannych porach przynajmniej co 
trzeci tramwaj odjechał z dworca nienaładowany 
paskarzami i ich bagażami, by módz zabr € 


— I doprawdy, 
trudno nie wyrazić zđziwienta, że odpowied- 
mie i miarodajne czynniki biernie przypatrują 
się łamamwon rąk i nóg przez przechodni 
wskutek gołałedzi, miast zająć w tej sprawie 
| energiczne stanowisko 3 wydać zarządzenia, 
mie dałyby sposobności do 


łamamia rąk 4 nóg. 

(x) P?kłuty nożami, Wczoraj wieczorem w 
kawiarni „Esplenade* podazas sprzeczkś kilku 
„gości“ pokłuło nożami urzędnika policyi pań: 
stwoawej 22-lelttniego Antomego S. Po prowiizo” 
rycznem opatrzeniu ram ma plecach i głowie 
Pogotowie ratunkowe, odwiozło p. S. w sta 
me groźnym do szp-tala. 

(x) Bamdytyzm na prowincyi, W Rozwado: 
wie, powiat Żydaczów, w niedzielę wieczór 
jak.ś drab strzelił dwa razy do wychodzące 
go z domu majstra szewskiego Michała O- 
strowicza. Na huk strzałów "wybiegli domow 
nicy i szsedzi, na których widok sprawca 
zbiegł. Ostrow.cza, rawionego rw brzuch i nogi 
odwiaziono lo szpitala. 

(b) Nocty ogień. Wczoraj o g. 12 w nocy 
w mieszkaniu p. Szayera przy ul. Krakowe 
dej 8 zaięły się od latarni ręcznej szmaty, 
zaś od szmat dwoje drzwi, a następnie beczka 
z Syropem 'cukrowytm. Powstała stąd szkodą 
wynosi 30.000 mk. Straż pożarna ogień ugase 
siła. 

(b) „Ja chcę męża”. Z temi słowy przy» 


młsdzież śpieszącą do bur i szkoły. Dr bnostka szła wiczoraj na policyę pami Sala Bartield za 


uszczęśliwiłaby wszystką tak srodze do tej pory 
malt:*'owaną inałodzi ż. 


Seyda czy Michejda? „Słowo Polskie" 


¿daną przez robotników podwyżkę, zastana- w nrze 71 telegramem wlasnym z 13. lutego ul. 


zm, wziąwszy się za boki zachodziła się złym, 
wizyandiiwym śmiechem. Piekielne pożądanie wł- | 
dnace nm zawsze w bliskości taj k biety raz jesz- 


cze chwyciło go w swe szpony. Nie mógł znieść 
twardego i mściwego wyrazy jej oczu, 
Jedyny ów pocałunek jeszcze bardziej wznie- 


cit w nim śmiertelne pożądanie jej ciała. 


„Niechże więc kocha innego — myślał — ale 
mo być miesi!” 

Była to namiętność nieokiełzana, bmtalna i 
niska, wiodaca do wszelkich kompromisów i hañ- 
bięcych ustępstw. 

Zaczął ią błagać, przekonywać z «iesjperiacką 
przystać na 


Patrzył na pięktwe jel usta, pobładłe i drżące, 


Hamaigc miotający nią gniew Zapytała: 


— Mówiłeś g dziecku, więc i to fest prawdą? 
— Tak, Stelio kotysał na kołanach ślicznego 


złagodzi? 


i dzieciaka. 


Pnzebiłysk melancholii na krótką 


— Więc oóż? Cóż tak krzyczysz: Syłwio! chwile ostry wyraz twarzy demonicznej kobiety. 


Powiedziałam ci rrzeceż, żę kochałam Stelia 
tak, żak niedy nikogo mie kochałam: tak, jak ni- 


myśli. Przymknęła oczy, poczem wzrnuszając Ta- 


gdy pewno nikogo kochać nie będę. A pan przy- mionami rzekła, śmiejąc się z łakąś drapieżną ino- 
chodzisz, ly mi powiedzieć ze złośliwą radością: nią: 


„Widziałem go w obięctach innej kobiety”, Ach! | 


— Hala, Syfwio, pozostań sobą, bądź Fostczna | 


Mój drogi, łałcże ubożuchia twoja psychologia! |__ i — (konsekwentna! 


Jeże postanowiłeś rozbudzić na nowo miłość, 
która byłaby może we manie umarła, 
awykle umierają mczucja niczem nie podsycane 
— zajste doskonały wynalazłeś spasób!  Stelia, 
kochający kobietę o awelskim uśmięchu!! O mój 
miy, nie wiedziałam, że wrażiiwy jesteś na tæ- 
go rodzaju widz eki... antejskie! 
w mołn typie. meprawda? 

1 gelam piętnóścię peine bomezelności | cymi- 


r 


I wpiiając się wzrokiem w oczy Hugona, spy- 


tak: iak tała twardo: 


— A zatem zawieramy układ, tak, czy nie? 
— Czy dotrzymasz swej oblett'cy ? 
— Dotrzymam. 


Światyna, (która oświadozyła, że przyżechała 
<uczoraj do Lwowa ze swym mzżem Judą 
So!ldykiem į oboje zamieszkali w hotelu przy. 
Żólkiewskiej. O g. 5 popoł. mąż p. Sali po- 


— Dowody te już posiadam. 
— Jakto, krzyknęła Sylwia, zrywając się 4 
miejsca, masz je w ręku?, 
— Niezbite... 
— I nic dotąd nie mówisz? — syknąła. — Na 
cóż właściwie czekasz? 
Morenos odparł z goryczą: 
| ` — Tak bamdzo intenesował cię Stelo kocha+ 
ime, że poszedł w zapomnienie Stello spisttowiech 
— Widzisz więc, iż Vilares musi za wszelką 
ocenę zniknąć z mego życia, inaczej cień jego stad 
bedzie zawsze między tobą a mmą! 
— Cóż mam uczynić? - 
— Co zatem wWiryles? Gdzież te niezbite 
dowody spisku? , 
Hugon (powiedział wszystko szczegółowo. 
— A więc w przysałą noc? 
— Tak.. Schadzka spiskkowoów! è odjazd iri 
— Nie pojadą, rzekła głucho Sylwia. 
I uderzając ręką w stól dodała: 
— Nie zobaczy już kobiety, która mi go zax 


Potrząsnęła głową, iakby chcąc cdpędzić natrętne beta, kcpiety, której anielski uśmiech nawet cie. 


bie oczarował. : 

Zamyślita się na chwile t potnząsałąc głową 
szepnęła: 

— Ale dziecko, jest jeszcze łego dziecko!.. Sas 
me przeszkody ! 

— Morenos zadrżałSpostrzegła to Syfwia ł 
szydząc mówiła: 

— Usp”kój się człowieku o cadem sercu, niż 
popłynie krew niewinna! Nie uciekając się do Er] 


— A więc tak! — rza głucho hrabia More- teczności, potrafię pozbyć się ostatniego z 


To mieęzupełtte nos, 


— Trada zatem mieć pozytywne dawcdy 


SST, 


Vikacesów., 


| (C. d n) 
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OZ $ PREMIERA w fe2 


Gościn e występy 


ARDY RITLCRM ORAN ü MARKA WINDHZIMA 


oraz Operetka p t. 


raza 
n == 


mam. 
Marna 


szedł za interesem ło miasta i od tego czasu 
stych o nm zaginął. Ponieważ p. Salą nie 
w:erzy, by in.eres męża jej miał trwać „ad in 


fnitun*, a raczej przypuszuza, że mąż spro- j$ 
wadził ją do Lwowa, by tu w wielkiem mie- |: 
ście łatwiej mógł ją uwclnić cd swej osoby, |? 


przeto zwróciła sę do policyi z prośbą 0 wy- 
szukane swego Erosa. 


KOMUNIKATY. 


Posiedzenie Rady miej kiel 
we czwartek i7. bm. o g. 6 wiecz. w sali po- 
sedzeń Rady miejskiej. 

„Zawsza Czarny” w „Gwieźżd'ie*., Przed 
rozpoczęciem przeustawtema „Zawisza Czar- 
ny“ jedin z  egio .stów-jnwaliiów, który 
przebył z Gen. Haullierem wszystkie trudy II. 
Brygady od Karpat do Murmania  Francyi, 
złoży Gen. Hallerowi służbowy meldunek uw 
kładu -Ligockiego. B'lety na powyższe przed; 
staw enie można dostać przed przedstawie: |” 
mem w auli teatru o g. 2-gieij 

Koncert. Duia 20, bm. g g. 12 w południe 
odbędzie się HI. koncert za rok 1920—21. W 
programie: L. V.' Beethovena Symfonia 1 C 
Uur cp. 21, Symfona Il. D dur op. 36 i Pieśni 
przy fortepianie. > 

Posiedzeme Sekcyi dla spraw wymiaru 
ieprawiedłiw”ści odbędzie sę 17. lutego o g. 
5 wiecz., Zimorow cza 9. Na porządku dzien- 
ayun: Zasady prawa o wynagrodze iu szko |. 
ty w przyszłym kodeksie cywilnym potsktm, 


Referent prof. TH, członek korrisy. kodyfika- | ro 


ryinej. Ze względu ma ważność sprawy po- 
łądanmy także udział członków, nienależących | 
do Sekcyń. 

Welre Zgrom2dzewe ,KCTła Studentek* od- 
będzie się we czwartek 17. bm. o g. 7 w.ecz. 
w dawnym gmachu Uniwersyteckim (ul. sw.) 
Mikołaja), Sala X. (obok sal. XIIL.) 


i 


INWALIDOM, kalekom i ciervigcyn na nogi 


oeea s'e Pierwsenrredny Zakli{ obuwia ortopedycznego 
E Nowosad Lw$w, SIswact ego ©, naprzeciw 
plowaej poczty. Liczn: polscenia i świadectwa P, T, L- 

karzy-specya istów. 2138) 


Eii 
Straszna katastrofa 
na kolei podziemnej. 
218 osób rannych. 
Waszyngtom, 15. lutego, 
(PAT). Na kolei podziemnej Brooklyn - Long 
stand zderzyły się dwa pocągi. Lczbą rannych, 


o ile można było dotychczas stwierdz é, wynosi 
215 osób. Prace ratunkowe w toku, 


a NADESŁANE. 


Kiub Axademicki Nawo Viia“. 
zawiadamia iż pos edzenie komitetu wieczorow=go od- 
będzie się z przyczyn od klubu niezależnych piero 
'w sobotę 19 bm. o g. 5'30 punktualnie w tej samej sil. 
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UR LEKARSKO-DENTY JEJ 


, Wład”siaw HELFER 


oe te hniczno » d:ntys ycztny pod kierown: stwem 


BRACI LEWIN, LWÓW, 


ul Kopern ka i. 3. ati 


De. Maksymilian MOSLER 


przeniesiony z Żołkwi 
ido Lwowa, mleszka we Lwowie, Asnyka lila Il. n 
9207 


Docent Dr. Rothfeld| 


powrócił i ordynuje w cyoroba rd asawzęi od 2— | 
Lwiw, ul Pau 9273 


„ŁÓŻLCZAO: 
Oro owna i MarK 


odbędzie się 


Marki niemieckie (po 1099 


wyrindhe m. 


'udzr „M 


jest 


WYKXÓB i SKŁAD: 
"prerą HP? 
SNEM +4. 


LWÓ 


RYB 


EKG 


LU MAREELLO' 


e ynym A na prawdziwej mączce 
ryżow-j — pəd gwarancyą nieszkodliwy 


1947 SŁIPYWSIEGO 


fs ROTZL GZORGE'A) 


; ANOMISTA. 


Kursa giełdy Ilwowskiej. 


Lwow. 15 


tozo 


Waluta markowa 


a Atcye bankowa za rzłuką lączua z <a>easu bis 


Łączy we 
War.  Osttt 
nonmin dywil Pran 
o: cap 
Pant abe, pwtazkowy 


[Vi V em 20 80 427:— 


Bank dyskont>wy 80 = 0 r= 
Mank hipoteczny yalia 280 21 725— 
Bauk hipot. ze nelny 10 1680 340*— 
tank Malo>no'ski 280 22:15 UAD 
Bask powszech, krzdy 1.0 7- 215— 
Rank przemysiowy 20 %--610'— 
Bank ziemski srei galis 28) 21*—725— 


In Akcys Towarz. handlowych I przemysłowych 


Tow. akc, brow, lwow. 350 42 80)— 


Tow. akc. Chodorów 140 


ow. akc. lia>r. kart 110 21 530 — 
„umialów”" fabr. porcel. 1000 — 4200— 
Fabr. cementu „Portland 
Szczakowa” 140 28 —— 
rw. akc. „Galicya* 490 301 30000-— 
ra akc, Gta 1490 — 530— 
Tow. akc. Górka 140 15 7500:— 
„Qikos“, zakl prz drz. 1000 — 41530= 
Wasa Ska ake. budowy 
„nParowozów“ 5 00 570:— 
Pezet 50) = ]225*— 
„Pocisk* Zakł. amunie 353 00 17U0— 
Polska nafta 493 — 3200*— 
Polskie Tow. handlewa 130 21 13:0— 
Tow. akc. Nakszawa 140 5 4350— 
Zakłady elektr. „iersza”* 14) — 240) — 
Gal. Zakł, góra. Siersza 149 5300*— 
Tow. akc. Zieleniewski 140 20 72300:— 


Listy zastawne za sto marek 


Bank małopolski Hanan. 4 i pól pea o 
Bank hip. gal. 4i pół pra. 


Bank hip. gal. 4 ora e 
Bank hip. zemei. 4i pół ira 92:50 
Polski bank kr. 4i pał əra 100: — 
Polski bank kr. 4 pra 93:— 
Tow. kred. gal. ziem. 4! oñ we 10350 
Tow. kred. gal. ziem. 4 rs 95:— 
Bank kied. ziem. 4. pół w% 98:50 


a boa 


a Para 


— — 


-—— 
—— 


—— 
—— 


— dom 


Obligi za 108 mark (rs kusoay bioż) 


. L (po 1 30) 
„ (dro bne) 


Komm, Banku kraj. 4i pół ara 93:—  95— 
Komon. Bantu kraj. 4 pre. 855—  87— 
Koleje lokal. Banku kraj. 47% 8:— Se 
a kraj. galia z r. 1893, 1 nara 86  88— 
Pożyczka kraj. galic z r. 1934, 4pre. 85—  87:— 
Pożyczka kraj. galic. zr. 1703, 4ra 8%  87— 
Pot. kraj. gal, z r. 1908 4 nra. (sz<ol.) ka — 9'-— 
Poż kraj. z r. 1913 4. pół sr: 3:50 92:50 
Poż. kraj. z e 1914 4 pół ses s 5) 9450 
Pożyczki m. Lwowa z r. 1396 4 proc. 87:5) 8250 
Pożyczki m. Lwowa z r. 1909 4 proc. 3750 8950 
Pożyczki m. Lwowa z r. 1911 4 proc 87'50  69'50 
V. Waluty, 
Ruble carskie po 100 rb. 470:— 510 
A B po 590 rb. 460— 500°— 
r drobne 320:— 36)'— 
> dumakie po 1509 rb. 75:— 9»— 
pa 230 500:— 83:— 
Karbowańcś po 1000 fe B 
Grzywny po 500 i wyż 8&— lIr- 
l frank francuski 56:— 59%— 
I frank szwajcarski 115— 125— 
i L Ster ing 290):— 3100— 
dolar amerykański 760 — 800 — 
i dolar kanadyjski €3):— 650:— 


1250:— 135 r=- 
1150:— 125):— 
1050— 1150:-1 


B272 


"z: „BAGATELA“ (Retana 3). 


W glównych rolach Hanka 


Żądsją Transit 


Ne. 3589 


TLei rumuńskie po 500 450:— 1050— —=— 
n 4 drobna 850:— 950— === 
iry włoskie 25— 28 — = 

Czeskia korony 900-— 1000— =*= 
Korony austr. niam. stemplowana 105 120— —— 
Franki bal, js<ie Mm ZE ZZ 
Korony szwzdzkia — mm mm 
Korony du. skia Simy aA 
Koruny norweskia ře ma mia 
Marki fińshie nm q'u wm 
Floreny holenderskie —— m ma 
VI. Dawizy. 

Na Londyp 2900— UYO —— 
„ Paryż 56— 59— —— 

Zurych 120 — 130= —==— 
„ Pragę 10.0— 1150'-=- —— 

Wie ioń I0—= 135— —=—— 
„ Berlin 1210:— 1400— = — 
» Nowy Jork 740— 790— —— 
w aayo an — | m— mam 
„ Bukareszt aiim p Lok MAKA 
„ Bruksela MOORIE Fry A a 
s Kopennaga B= ZE == 
„ Finian tya m VE. mw 
„ Holasdya —— mm m— 
“ Szwecya — -= —— —— 
P Norwegia a a —— mę 


VI. Rata Markoga. 
Stopa eskontowa P. K. K. P. 6% 


WIADOMOŚCI GIEŁDOWE. 
Lwów, 16. lutego. 
Stagnacya ma geMNzie utrzymuje się w 
dalszym ciągu, skromne obroty w akcyach 


przemyslowych. 
Akcye Chodorowskie spadły 243125 n; 
3100. 


T. P. H. z 1375 awansowały na 1400, w 
Krakowie notowały 1380. 

Peźcty z 1300 spadły na 1250. 

Otkos płacono 4200, w Krakowie 4500. 

Kursa walut zagranicznych słabsze. 

Tendencya nadal zniżkowa, usposobienię 


=*— | bardzo słabe. 


Z sądu wo iskowego. 


—— |Z LWOWSKIEJ GIEŁDY NIEOFICYALNEJ 


30/5*— 3175: —3160— 


4303 Z420 — 


1325:— 1250 — 


1425 '—1400— =- 


(bez casona 7isłżąn) 


Lwów, 16. lutego. 

Na wczorajszej lwowskiej gieldzie naeofk 
cyalnej panowai ruch bardzo słaby. Tenden« 
cya znżkowa, jedymie złoto poszło w górę. 
Kursa walut utrzymały się w ramach nastęc 
puiących: Dolary amerykańskie po 770—3780, 
dolary kanadyjskie po 640—650, marki mie 
mieckie 13.70—13.80, lei rumuńsk.e 11-—11.16 
— od wczoraj zatem nieco się podniosły, ko- 
rony czeskie 10—10.50, korony austryackia 
(stracły na kursie) 1300—1320 za tysiąckoro: 
nówk, 110—112 za stokorunówki, 50—52 za 
pięćdziesięcickoronówiki, 20-koronówki po 80 
do 82 ferigów ża 1 koronę, 10-koronówki 70 
do 72 fenigów za 1 koronę. Ruble p'ęciosetkt 
po 4.80—5 mk. za 1 rubla, drobne ruble po 4 
do 3.60 mk., dumskie 75 fenigów do 80, hry« 
wny 5—5.60 fengów, 

Ztoto notowano:  20-koronówki anstrvaca 
kie 2850—2900, 20-frankówki francuskie 2750 
do 2800, 10-rubtówki 3750—3800 mk., dolary 
720 mk., 20- markówki niemieckie 3250 —3300 
marek. 

Srebro: za l koronę austrvacką 50—52 
mk. za dawne austryackie gułdeny 145—150 
marek. 


KRAK. CEDUŁA GIEŁDOWA. 
Kraków, 15 lutego. 
Papiery lokacyjns. 


Ofiar. a '"Transakuya. 
$ p poł. kraf. z r. 1393 92— 
w ++ szkolaa 
"z n 1908 82:—  84:— 
4:5 e poź kraj. z 1919  89—  91— 
15 a „w ©1918 85— Iir 
t pre. poź. m. Krakowa 
z r 1909 83:— 85— 
USpra poź. m Lwowa 77:=— JIa 
1 pre. obl. Banku krap  90—  92-— 103 
UO „ e 85—  85— 
ol 82—  B4— 
p 5 pro. Fi listy zast. Banka kr. 102 — 104— 
O » LJ Gd » 96— 98:— 
k S» » w ~ hip 966— JI 
4 GO-lot „ „~ 89—  91= 
45 rre. Haty Banku galia. 
dla handlu i przem. 94—  96— 
4 pre. listy zast. ziemską 
Banku kredyt. 94— J% 


„ Nr. 5689 


9 uz 


€S pre. laty gal Towar 


„GAZETA PORANNA”, 


iBank Malopolski w Krakowie 


red. ziaask, 103— 105:— Zawi -rcio 27750 — 
l pec. listy gal Towarz Warsz. Tow. handlu i iog 1—IU 1450 1475 
kred. ziemsie 94— 96.= : 7 O v TY SM. 1425 1450 
Akcye bankowa: żegluga 1-1 AEK 
sf jest ubrylca wyrobu dachów 
aa Aaa Jai Zaklacy ostrowieckie 7800 
Bank Małopolski 750—  80%0— I ustelnik 
Zimski Bank <ra tyt. 730— 775- kj 
Powst Baak krodytowy KURS MARKI POLSKIEJ. 
powsz. T. — = 
Ba k Związ:u S-śłek ko e O A (PAT) K we" | 15, Fw 
zarob "wy 400:— Z SIm AT. urs miarki polskiej wynosi! dzi- 
Polskie Tow. baadh 1325r lisy 13:0—1380 |siaj 7.30—7.45, przekazy na Warszawę 7.10— 
Polasi Glob 2400— 26 0*— » 
egluga polska 975:— 1050— 1025—1000 |do 7.45, 
Zieleniewski | „_, 7300— 7600— ; 
"dowy >srowozów $600 630)— 5700—6000 aleida wiedeńska. 
sLemiesz*, fabr. maszyn 600)*:=—  6300— Wiedeń 15 lutego. 
'irzebinia” fabr. maszyn 
” narzędzi rolncz. 3200— S500—  $250—8550 |, _ (PAT.) Giełda z 15 lutego. Renta ma- 
Antomot r fabr. samoch.1950-— 2100—  195!—20:5 |iowa 99'--, Austr. renta koronowa 99:50, Austr. 
3 p pm a m ("pusty renta lutowa 9950, Węgierska renta koronowa 
erni, ady sord — 0— i pa ; 0: A 
T P. G. 8300— 8700— 8500 pa Fi ma a En ą o. Pom: 
Policka Nafta 3000— 3510-— północnej —, Angloban » Bank- 
Elektrownia w Sierszy n= ST i verein 1169'—, Bsdenkreditanstalt 1430'—, Kre- 
„Di os 03.— 4600:— 4500 ditanstali —'—, Bank depozytowy 1018'—; Län- 
Pozat powszechne za- i | derbank 1970 —, Unionbank 1%10':—, Żivnostenska 
SE ZZ a. a Banka 3450'—, Mercur 958'—, Bank obrotowy 
gockowych w Trzebini  29%%— 3200— 2975—3100 |805—, Kolej północna 20750—, Kolej lwowsko- 
Kkua 3800-— 4 -00— czerniowiecka 3300*—, Kolej południowa 3295—, 
Fabr. porcelany Cmielów 350— 4:0)— 4200—4000 |Austryackie koleje państwowe 52 0—, Alpiny 
Waluty i dewizy, F 6100—, Berg und Huetten 12400.—,  Kruop 
bad ET ak. łądawa sonak |1796—,  Poldihuette 4838—, Prager - Eisen 
Korony austryackfe o MIS 115 — 120—|15100—, Rima 4295'—, Skoda 3258—, Apollo 
Keon SEEE an AA 10:— ia 1050 1150 1950'—, Fanto 31500—, Gal. Karpaty 20500 —, 
Franki francuskie 54m  $B—  —— ——| Zieleniewski 6320—, Galicia 29.400'—, Scho- 
D :lar; St. Zjednocz 730—  78):— —=— —— |dnica —,- -, Siersza 4610. 
RA esy 1 — A —" m 
Li ki = — = — J 
Matkisnisuówakie 1250 1350 13- W- Z TARGU LWOWSKIEGO. 


KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 


Warszawa, daia 15. lutago. 
L Papiery prócentowa. 


Obligacy 


Miasta stou Warszawy: 
Wertość Transe 


zup on 
re 1915—1916 r. 
re. 1017 r. za Mk. 100 0,72 3 


p 
P 
pre. 


i pół pre. ziems cia 


i pół pre. Banku ziemsk.1'44'5 
pre miasta Warszawy 


URUK ACA 


proc. miasta Łodzi 


4724 238 — 


Banku ziemskiego 1,675 


E. Listy zastawne: 
1,283 


3 61,8 
i poł pre. m, Warszawy 3,256 27250 
i pół proc. miasta Lodzi —*— 


6 proc Banku kred. bip. 0,645 


Lwów, 16. lutego, 

(b) W dalszym ciągu w bazarach skąpa 
ilość mięsa, a dostać «go po cenie maksymalnej 
jest całkiem truduo. Każdy nabywający mię- 
iso w możliwej jakości płaci ceny znaczne 
wyższe, niż cpiewa taryfa maksymalna. 

Kvesya chletowa również wymaga sa- 
223— 211— Nacy, gdyż ceny chieba pozakontyngentowe- 
102— 108— ;go, przez nikogo mie kcntrolorwane i zatwier- 
—=— |dzane, rosną sobie dowolne, z równoczesnem 
: pogarszan em się jego Jakości. 
255— 240— Wczorai za kto wieprzowiny plafono 200 
30 — 307— |ink., za kilo wołowiny 150 mk., za kdo cielę- 
285— 240 —|ciny 120—130, mik., za kilo mięsa koszernego 
z= —=|260 mk. za kilo sitomtny 300 mk., za kilo sa- 
dłą 350 marek, 


u ak.yg 


10225 


255— 
300 — 
240 — 


—"— = 


Wajuty: Płacono za kilo: b'ałej mąki 140 mk., ry- 

Waluty: Cze ki|żu 110 mk., grysiku pszennego 140 mk., fasoli 

i ząd, poszuk. Żąd. poszu< |6fj mk., grochu 45 mk. jagiel 65 mk., krup jęs 

ue Sa ge 10. 222 z. IZ czmiemych 55 mk.) grysiku kukurudzianego 

Ruble dumskie no 1930 -t ma mam —w_|50 mk. mąki kukurudzianej 40 mk., cukru ba- 
Ruble dumskie drbna == = m ——iłęgo 280 mk., cukru żóltego 220 mk. 

row a Ti E Płacono za kilo: zemnaków 10 mk., bu- 

E AS atio =. —- -— ——|iraków 12 mk., marchwi 12 mk., cebuli 35 mk., 

Korony sastrya.kiy —— —— —— ——|kapusty kiszonej 30 mk, jablek 80 mk.;, za 


creak 


—— | główkę kapusty Kio 30 mk. za główkę kalare- 


| et nA 5 08 —— 22 py do 25 mk., za główkę kieti do 30 mk., za 
PE holgijakdo ——— —— —— —— korzonek aa 5 mk., za jedną cytrynę 5 
nt ingi a id dk: iaMY i i iż, 
Dolary amerykańskie 795*— 775*— 195— T76— a 9 eie re: Ti Sa n viaz 
Dolary kanadyi”''' Duo mm maa mat..|KĘ SMOlAKÓW marek. y 
Lei rumuńskie (-przedażł =—— = —— m— Za jedno jajo płacono 9—12 nka, za litr 
RE osy PE == —7 —— i meka 30 mk, za litr Śmetany kwaśnej 100 
Win © UL 135) = I} mk. za kilo masła 560—580 mk., za kilo sera 
Marki fińskie -m ——m | mm m— | 180 marek, 
„kcye: Cena pieczywa pozakontyngentowego jest 


3ank Dysk. Warsz. 1—V em. 
Bank Handl. Warsz. DAF: 
"E m. 


xw 

. » 

5 kred.,w Warsz. |--IV em. 

s » . V em, 

baas a „piechi Lódzk' 
„ Milop. w Krakowie Il am. 

Bank Zackodn [1 - m. 

War z. Tow. fabr. cukru 

Warsz. Tow. kopalń wągla 


<ilpop. Betth i Loewenstein 
Rudzki i Ska 

Starachowice 

L. J. Borkowski I—VI em. 
Eiriej I-II 

Bracia Jabł owacy IV am. 
Żyrardów 


Trans Ządsno Poszuk» następującą: kilo chleba t. zw. białego kosz: 


yk tuje 130—140 mk., kilo cemnego 80 mk., mała 

17:90 170 bułeczka 6 mk„ większa 15 mk., „kaizerka“ 

1775 1700 1725 [14 mk.. rogalek 14 mk. 

2625 2650 

2425 2475 ; . L an 

839 875 Ograniczenie międzymiastowych 

F B 
1653 1539 | 
J650 1539 rozmów telefonicznych. 
Lwów, 16. krtego. 

28500 28510 23000 _Dyrekcya poczt i telegraiów wę Lwowie do- 

13300 200 19909 |nos: Szczurłość telefoncznych przewodów mię- 

9500 9-75 9300 |dzysmiastowych uniemożliw a częstownoć prowa- 

ŚM pay 9.0 |dzenie wszystkich zgłoszonych rozmów zarówno |czy 
3 2750 p A 7 Js 

225) 2X0 2215 |Państwowych, jak i prywatnych. Celem umożli- 

28000 wiena przeprowadzenia wszystkich zgłoszonych 


| dnie powszedn' e między godz. 9 a 13 i 15 a 18, nie 


Ju. 7 


rozmów państwowych, a przynajmniej części rog 
mów prywatnych, zmuszony jest zarząd telefo. 
mów wprowadzić tymozasowe, aż do odwołania 
następujace agraniczenia w korzystaniu z między» 
miłastowej konrunkacyi, telefon cznej. Na lin ach 
o welkim ruchu telefonicznym czas trwania rog- 
mów międzymiastowych przeprowadzonych wi 


może grzekraczać 6 mnit dlą rozmów prywat- 
mych, 9 minut dia rozmów redakcyi czasep'siu, 15 
minut dia rozmów państwowych cyw'nych, iak $ 
wojskowych. Poza tym czasem, oraz w niedo ał8 


7.25, w Berlin notowano markę polską 7.35 |: święta przez cały dzień: ograniczen'a te nie obow 


wiązują, wSzełako pod warunkiem. że w danel 
| chwili niema iimych zgłoszeń. Na lintach o małym 
ruchu telefonicznym można przedłużać rozmowy 
poza powyższy czas, o ile chwłowo nie zalega 
w ększa ilość zapowiedzianych rozmów. 


Telefen i teleqraf dostepny 
w święta dla osób prywatnych 
Lwów, 16. lnrtego 


Dyrekcya poczt i telegrafów we Lwowie ogla 
sza: Dotychczasowe ogramiczen*a co do prywat 
tego ruchu telegraficznego i telefon cznego w n'es 
dzielę i tmoczyste Święta rzymskokatolicke zo 
stały uchylone, W przyszłości można będzię 
przeto w tych dn'ach nadawać również prywatna 
telegramy, względne przeprowadzać prywatna 
rozmowy zą normalną opłatą przypadających naa 
leżytości taryfowych, jak w dnach powszednich 


śironika sportowa: 


Lwów, 16 lutego. 
MIĘDZYKLUBOWE ZAWODY -NARCIARSKIB 
W SŁAWSKU. 

W dniach 12 i 13 lutego odbyły Się stanantem 
Sekcyi narciarzy I, L. K. S. „Czarni“ zawody nara 
cianskie, otwarte dta wszystkich Tow. narciare 
skich. Zgluszenia prócz „Czarnych“ nadesłał tyl 
ko Kiub narciarski z Bielska, współzawodników 
jednak z powodu własnych zawodów w tym dnis 
inie wysłał, Obsada biegów i skoków była mima 
to liczna. Prczydyum ikomisyi stanowili z „Czara 
nych“: starosta Nowak i «mjr. Lawick, z KTN.: 
radca Kossowicz i Meisner. Wyniki były nastęs 

ce: 
| L Bieg terenowy: Wełyki Werch — Kiczer« 
.ka—Sławsko (około 12 kan.): 1) Scott Jerzy 40 
|m. 30-s, 2) Pawłowski Leszek por. 14 p. ułanów 
'45.26. 3) Witkowski Szczepan 48.45, Startowała 
10-ciu. 

H. Skok ze skoczni na stoku Kiczerłą: 

1) Pawłowski L. 19 m. 50 om 2) Scott iL 
13 m. 3) Soctt E. 12.50. 

II. Beg z przeszkodami: Zjazd z Kiczerki 
2.5 km. Startowało 8. 

1) Pawiłowski L. 5 m 41 s. 2) Scott J. 65. 
3) Scott E. 6.50. 

Memoryal Steinhansa kombinowamy bieg (L) 
i skok (II.) o nagr dẹ honorową (srebrny puhar) 
dał nastepriacy wynik: 1) Scott Jerzy 3.955 punk- 
tów, 2) Pawłowski L. 4.103 p. 3) Witkowski 7.600 
punktów. 

Wszyscy startujący i zwycięzcy są z S. N. 
„Czarni“. Zjazd był liczny (około 50 osób), pogode 
Alopisata, a organizacya zawodów wzorowa. 

Ćwiczenia członków karpackiego Towarzy. 
stwa narciarzy będą S'ę odoywać we środę 16 bm 
i dni następnych. Zbiórka o godz. 3.30 w. party 
Stryłskim nad stawkiem. 


Z sądu wojskowego. 


Í Lwów, 15, lutego. 
„NAMIĘTNY* DEZERTER. l 
(b) Szer. 47 pp. Władysław Roman znie 


„|nawidził okrutnie wojsko, z którego aż dwu 


krotnie ucekał, Po przeprowadzonej rozpra- 
wie skazano go na 2 miesiące więzienia, która 
to kara zosiałą już umorzoną aresztem śled- 


m, 
Oskarżał kpt dr. Popiel, bronił kpt dr. 
Pe' per. 


Be. 8 zQAZETA 


DEZERTER, A W DODATKU I ZŁODZIEJ. przydzielony do 52 pp. 28. pazdziernika, Sprzy* 
kdóremm przewo |krzywszy sobie pobyt we wojsku, 


(b) Przed trybunałem, 
dniczył kpt. dr. Sandauer, stanął wczoraj An- | oddział, a wstąpił we 
toni 


Nr. 3009 
szek likieru wartości 10.000 mK. 
Po przeprowadzeniu rozprawy skazano 
Paderaka ma 10 miesięcy więzienia z obo" 


PORANNA”. 


opuścił 
Lwowie do pracy do 


Paderak, szer. 52 pp., oskarżony © to,|właścciela kawiarni Maksymiliana Burkera. | strzeniami, 


Że 3. sierpnia 1920 opuścił samowolnie swój | Tam odezwała się w nim żyłka złodziejska na 
oddział, t. i. 40 pp. i zgłosił si 
tn'czej. 


do armi ocho- | widok olbrzymiej 


itości butelek likieru i po 
Po zlikwidowaniu armii ochotniczej, niedługim DE g zabrał z EP ye AECY 55 fla 


1 i por: dy sprawach |= 
h zupelnie bezp aa z 


=  50DZIAŁ DLA OGŁOSZEŃ _ 
=] otwarty przez cały dzień do gode. 


TOSI zki w: 


traalone. Dams s fryzye 
TIER (B 


KLI (IKA GALANTER l JNA W: 


LWOW, pl. BERNARDYNSK: 2 


naprawia i wyravia wszelkie val. wyro: y skórkowe, jak 
torebki damskie, portfele, tecz ` :a akta etc, nadto na- 
prawia wyroby cellułoidowe i kauczukowe, ja< grzebie- 
nie, klamry do włosów, wszel ie gal. wyroby metalowe, 
szklane; porcelanowe, majolixi etc. 639 


rka 


y ito, A ałatynę płac 


3. A. WOLF, jsb ler, Lwów, Sobieskiego 2. 


-R ESZKAN.Ą4, LOLALI, 36.337 


W Zakopanem lub Krynicy poszukuję willi, ewentual- 
nie więcej Z na pensyonat z iawentarzem. zalo. 
szenia pod „W.la* 9356 


Poszukuję pokoju przy aolidnej rodzinie. Zgłoszenia p d 
„O:ał* do Admin. 9355 


WEZMĘ W 


KUBNC, SPRZEDAŻ, ZAMIANA 


Piugl motorow , parowe Lr mobile, Motory —. 
leca „Pilot*, Lwów, Batorego" 4. 8 


Kupuje powieści polskie, francuskie, mie uieckie eraz 
księgozbiory „Lektor“ Mikołaja 23. 9010 


Beczki żelazne 200-litrowe poleca Hil. Badian, RKA 
Janowska 24. 9176 


SKŁAD: LWU w, "R 


- | otwarty cały 
towarów odzi żowych i o 


służby feiwarczn i. 


ZGUB'OŃO — © JAŁZZION 9 


Portfel zgubiony przez PE Lwowa w kinia Koper“ 


nik w sobotę 
„ I. piętro. 


12, jest do odebrania, Kalecza i. 11, 
6354 


Torbę skórzaną zostawioną w kolei i papiery, proszę 
odesłać L= ów, Treter, Na Skałce 1, jako wynagro- 
dzenie rew” lw=r i cukier. 93 


ROZ T3 


Kapelusze ałomłrne, jedwab = przera.ia modnie i tanio 
Topolnicka, Kopernika l, nad apteką Mikolascha. 9157 


pKosmeo“, Mi'o aja 7, pierwszorzędny zakiud kozme- 
tyczny. Usuwanie włosów, brodawek, wągrów, zmar- 
szczek, piegów. czerwonneści nosa i rąk, masaż tws- 
| rzy, binstu, gł wy, manicure. 9 


R ZZ Loo o NE: 
Kilne Skarpetki wł=snego wyrcbu, podrabianie, podszy- 
wanie pończoch do dni trzech. Pracownia bielizny 


„Kalos“, Kopernika 12. 
że h i Nr. III. 
(wiaiamian RSA R. ky i Zydńujow. 


skiej 1. 14 w parterze. Stafanowiczowa. 9341 


Dr.Zof a WERDER wireh or 


fynuje w chorobach akórnych i wenerycznych od 3—5, 
kosmetyka lekarska APE 26. 9059 


M. KRNAREK, Sp. 1 oe. p DAT. 


Kraków, Warszawa, 
SzewskKa 9. STO ztKiego 16. Jasna 18. 
Adres telegr. TECHNIKUM. 
„Dostarcza całkowite urządzenia młynów parowych, motorowych i turbi- 
nowych, jakoteż pojedyncze maszyny młyńskie jak: 


STOLCE WALCOWE, ŁUSZCZARKI, HOLENDRY, KAMIENIE 

SZTUCZNE, FRANCUSKIE, KRZEMIENNE I SZMIRGLOWE. 

FRYERY, CYLINDRY, ELEWATORY. — ŚWIEŻA GAZA 
SZWAJCARSKA ZAWSZE NA SKŁADZIE. 


Kosztorysy odwrotnie i bezpłatnie, do wykonania zdisć wysyłamy 
pierwszorzędnych fach WCÓW. | zoo 92.7 


Nakładem „Spółki akcyjsej wydawiuczęć”, 


Drukiem Sobi uć Prata” ni Bogota ć 


rama Andriolego). 


większą wię w Zakopanem lub Kry. 
nicy. Damański, Lwów, Sakramentek 24, I. 
93 


HURTOWNIA PLA KONSUMÓW 


zień. NAJTAŃSZE ŹRÓDŁO ZAKUPU 


HURT. D TAL. 


ZAKŁAD BUJOWY MŁYNÓW 


Redaktor naczelny Dr. ROGER BA? TAGŁIA. 


wiec--rem bez przerwy. 


*w kupuję, raz spizece 


KOSZA najłauniejsze i naj 


'9, KAEMAN 


Ryn:-k L 


ef ia njditzy karm! | 
> R 0za'0 gazowe i mater'e m sakne baiowe | 


M batikowane (t. j malowane ręcz 'ie, a dające 
| się prać w benzyn' ) dostarcza i wykonuje 
ZAKŁAD SZTUKI STO .-OWANSZJ 


j EUGENII KORYTKOWEJ 


we Lwowis, Łycza<ows'a 3, Il. piętro. 


| Odsprzedawcom rabat! 


i bezwarun towo najwięcej 
155° 


dzerjawg 


Natychmiast potrzebny: 


MAGAZYNIER do magazynu 
materyałów z praktyką w przemyśle 
rafineryjno-naftowym, 
ŚLUSARZ MASZYNOWY 
z dłuższą praktyką w fabrykach 
nafty i świeczkarniach, 


l oraz od 1-90 kwietnia: 


INŻYNIER CHEMIK do labo- 
ratoryum (pożądana praktyka w prze- 
myśle raf, naft. i doktorat techniczny), 


SAMODZEL A SRA BIU- 
ROWĄ (korespondent) z dłuższą 
praktyką w fabrykach nafty, 
WEĘRKMISTRZ z dłuższą prakty- 
ką w przemyśle raf. naftowym, także 
przy budowach, 


trzech DESTYLATORÓW. 
trzech PAŁACZY DESTYLA- 
CYJ "YCH. 

Tylko pierwszorzędne siły będą 
przyjęte. 

Zgłoszenia pisemne lub ustne 
z odpisami świadectw i podaniem 
warunków do dyrekcyi „Fabryki i 
rafineryi przetworów ropy nafto- 
wej Lwów-Zniesienie" (Spki akc. 
dla przemysłu naftowego i gazów 
ziemnych). Poczta Zniesienie. 9351 


ROMANOWICZA 11 


buwia dia robotników 
8366 


MILIONÓWKI DARMO 


może otrzymać każdy, kto nabywa praktyczny wynalazek, atra- 
ment w pastylkach, dający 90°% oszczędności. Z jednej pastylki 
otrzymuje się kałamarz dobrego atramentu. — Wszystkie kolory. 


Sprzedaż wyłącznie hurtowa. 


Dom Handtowy JÓZEF NITECKI 


Warzawa, Marszałkowska I. 63, tolefon 244-16, 
Reprerentantom i agewtom rabat. 

UWAGA! W celu spopularyzowania tego niezwykłego wynalazku, a jedno- 
cześn e poparcia Skarbu Państwa, fabryka postanowiła dołączać keze 
piatnie „Milionówkę* do każdego pięćsetnego pudełka przez «cały 

A czas produkcyi. Osoby, którym przypadnie „Milionówka”, proszona 

si m4 o podanie swego na: wiska i adresu. — AŚ wszedzie. 3672 

RTM 


BA Zastępca redakiorą Ga. JERZY BLUNAKSKŁ 
jdgów, redaktor: MARYAN MACHALSRŁ 


